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Rumunia nawiązuje rokowania o rozejm  broni.
Hr. Czernin o sprawie polskie}. Debata polska w Kole. — Przewrót 

agrarny w Kosy i 5 dekret Lenina.

Pi i r i a i f i i s  Sr. ( i m i i .
W  innem miejscu podajemy w skróceniu 

„espose" itr. Czernina, i u podkreślimy jeuo 
niektóre znamiemijejsze zwroty: 

lir. Czernin wyraził gotowość Austro-Wę- 
gicr do zawarcia ogólnego pokoju, zapewnia 
jącego nienaruszenie granic monarchii i jej 
rozwój wolny na polu polityeznem i gospo­
darczemu a jako gwarancje na przyszłość
\. Ht v J . d  .1 G. *- , • • - ucuw.iC , ■ ói-a 23 . C* . . Ot ue.
ki: stopniowego równoczesnego ogranicze-
lua a.Z * Vv pil u v. ut
kowego sądu rozjemczego. Przeciwko gospo 
darezemu zaś pogwałceniu zabezpieczać po- 
iwumo uznanie wolności mórz.

O pierwszym przeciwniku, który wyciąga 
dłoń do zgody — o obecnej Kosyi —  odzywa 
się hr. Czernin serdecznie.

Znamiennym jest przy tem zwrot jego, 
stwierdzający n ie j e d n o l i t o ś ć  n a r o d o w ą  i t o -  
s y ł,  zwrot, iUóry me ntugiby był mieć miej-
Ł c-d, Uu U i.1 ̂ fci j V \ x dZi . ć/ j>.* u. o *» iy'J i i. d Zi CC4.JciL.vii,
stycznym i antyludowym caratem—„o przy- 
jazno-sąsiedzkich stosunkach do narodow 
Kesyi“.

Natomiast z ust hr. Czernina nie padł ani 
jeden wyraz zachęty do zgody pod adresem 
Vv iuch 1 Rumunii. tu ausiro-wągierski poli­
tyk stanął wyłącznie na stanowisku history­
cznego demaskowania i tryumfowania nad 
■UKa.ra.nem wiuroiomstwem. Specjalnie przy 
tem nie szczędził zarzutów rządowi Bratia- 
nu, który wedle jego słów, nigdy jako par­
tner, nie mógł budzić zaufania.

Co do tego punktu, jak wytykają niektóre 
pisma, mógł hr. Czernin dać upust swemu 
specyalnemu rozżaleniu i poniekąd obronie 
własnej, jako były poseł austro-węgierski w 
Bukareszcie.

Porównajmy co do tych dwu krajów gło­
sy dra Kuehlmanna i Czernina.

u i-.uiiiumi . iif AUeiiiuiaiiii odezwał się 
był z chłodną rezerwą, co —  wobec odmien­
nego tonu pod adresem Włoch — wyjaśnia­
liśmy przypuszczeniem, iż sprzymierzona 
Bułgarya, zapewne, nie odstępuje od swoicn 
żądań teryloryalych ustępstw od Rumunii.

Natomiast Kuehlmann wyraził współczu­
cie Włochom w ich obecnej opresyi...

Tu nie obawiał s;ę dotknąć drażliwości 
austro-węgierskiej, skoro monarchia decy­
duje się na pokój bez terytoryalnycli zy­
sków.

Owszem, tu Niemcy mogły pretendować, 
że w razie, gdyby Włochy ujawniły inteneye 
przyłączenia się do akćyi pokojowej, łatwiej 
hy im przyszło zwierzyć się z tem Niemcom, 
które przed przystąpeniem Włoch do koali­
cyi, próbowały były przyjaznego pośredni­
ctwa pomiędzy rządem włoskim i austro* 
węgierskim (misya Buelowa).

Ciepie słowa dra Kuehlmanna, skierowa­
ne do narodu włoskiego, uznał widocznie 
hr. Czernin za nadto wystarczające i nie 
chciał ze strony bezpośrednio dotkniętej 
przez zerwanie sojuszu monarchii, względ­
nie od siebie czemś je poprzeć jeszcze.

Z państw wojujących, z które mi Austro- 
Węgry stanęły w wojnie — skutkiem soju­

szu z Niemcami, wymienił hr. Czernin 
tylko Stany Zjednoczone, ażeby udowa-

pol i tyczne projekty prezydentowi Wilsono­
wi. W obec tego wojna ze Stanami była prze­
ważnie konsekwencyą sojuszu z Niemcami.

Brak bezpośrednich wzmianek o Anglii i 
Francyi niejako potwierdzał, że Austro-Wę- 
gry (prócz postulatu wolności mórz) nie ma- 
,ą z .enu panaiwaiUi żadnych własnych dy- 
fereneyj.

Postulat zaś wolności mórz stał się dla 
Austro W ęgier tein bardziej aktualnym, 
skutkiem tego, ze doznały one, jako sojusz­
nik Niemiec, wszystkich udręk blokado­
wych, ostro przypominających ów niemal 
monopol morski Anglii i że chcą się zabez­
pieczyć przeciwko wojnie gospodarczej w  
przyszłości.

Pośrednio wspomina tylko hr. Czernin o 
owych państwach— | któremi prócz odmień 
nej konstelacyi sojuszowej, nie specyalnie 
Austro W ęg er nie uz.eli — przy wyrażaniu 
współczucia Grecyi.

W  sprawie polskiej potwierdził hr. Czer­
nin oświadczenie „Fremdenhlattu", że pań­
stwo polskie będzie samu rozstrzygała o swo 
jej pańslwowej przyszłości.

Odnośny tekst przemówienia hr. Czerni­
na, dotyczący Polski, podajemy w peinein 
brzmieniu.

(tUi
wobec monarchii austro-węgierskiej, ile nie­
znajomość stosunków7 podyktowały pewne

Pertraktacye pokojowe 
trwają dalej.

Armia rosyjska za bolszewikami.
Wiedeń, 5 grudnia.

„Die Zeit“ donosi ze Sztokholmu: Przy wyborach 
do konstytuanty 90 procent wojska oddało swe gło­
sy na kandydatów bolszewickich.

Zyołanie ros. konstytuanty na 11 grudnia.
Kopenhagski „ S o z i a l d e i n o k r a t  e.n" podaje

drogą na Sż.oknoiiu wta-ooiaso z Ptteiauuiga■: 
Dz enniki rosyjskie ogłaszają uchwałę rządową 
według której konstytuanta zwotaną bęaz.e m 
11 grudnia na 3 popołudniu do pałacu Taurydz- 
Kiego.

Wybory do konstytuanty w Pietrogrodzie.
Według informacyi Reutera przy wyborach do 

konstytuanty otrzymali bolszewicy w Piotrogrodzis 
424066, kadeci 242.000, a soc. rewolucyoniści 152.000 
głosów.

W Piotrogrodzie zdobyli tamtejsi bolszewicy sześć 
miejsc, kadeci cztery, soc. rewolucyoniści dwa, inne 
partye nie posiadają żadnego miejsca. Bolszewicy 
znajdują się w posiadaniu banku państwowego. W 
konstytuancie Piotrogród między innymi reprezen­
tują: Lenin, Trockij i towarzyszka Koiątaj jakoteż 
kadeci Miliukow i Rędiczew. W śród wybranych abc. 
rewolucyjnych znajduje się Czernow.

Stopniowa demobilizacya Rosyt,
Donoszą z Petersburga do Rotterdamu, że rada 

marynarzy uchwaliła rozpocząć demobilizacyę ma­
rynarki wojennej, odsyłając do domu rocznik 1905. 
Urlopowanie tego rocznika nastąpi dnia li b. m.

Jak spędzi wojsko zimę na froncie rosyjskim?'
Sprawozdawca wojskowy „Grazer Tagespost" pi­

sze: Wojska nasze na froncie przepędzą zimę pra­
wdopodobnie w korzystniejszych warunkach, niż w 
ostatnich trzech latach. Móżliwein jest, że wy.o. ano 
będą poza front do kwater zimowych, gdzie będą 
miały lepsze zaopatrzenie w żywność, niż na .fron­
cie. Na ironcia mogłyby ppzostaó tyiko kordony 
straży.

Rokowania o zawieszenie broni.
Z Wiednia urzędów nie donoszą pod datą 4 bfeŻ. 

miesiąca po południu: Rokowania w sprawie za- 
Wie.-Ztuiia ul„m Z Rosją uz.a uaną i.ozjijr
Odbyła s ę ogólna wymiana zdań w poszczegól­
nych kweslyach. Po południu odbyły się wspóine 
ohrady komisyjne. Następne pełne posiedzenie 
wyznaczono na 5 orndnia prz«d noludnfem.

Z Berlina donoszą, jakoby jednym z wybitnych' 
polityków niemieckich, uczestniczących w rozejmo­
wy eh rokowaniach niemiecko-rosyjskich, hyi były 
kanclerz ks. Buelow.

Mianowanie internowanego Rosyanina ambasado­
rem w Londynie.

„Daily News” donoszą z Petersburga:
Trockij wystosował do angielskiego rządu zawia­

domienie, ze zaiuibitcwai Kiriua rosyjskim ambasa­
dorem w Anglii. Jest \o jeden z tych dwóch Rosyan, 
których internowanie w Anglii dało Trockiemu po­
wód do zatizyniania w Rosyi wszystkich przebywa­
jących tam Anglików.

Oświadczenia socyalistów francuskich w  sprawie 
pokoju.

Wiedeń, 5 grudnia.
„N. Fr. Fróśśe" donosi, że były socyalistyczńy mi­

nister francuski Sembat oświadcza, że nieobecność 
przedstawiciela Rosyi na konferencyi paryskiej jest 
faktem pożałowania godnym. Rząd francuski baczyć 
powinien, by stosunki do Rosyi jeszcze bardziej się 
nie pogorszyły. Dyplomacja popełniła ogromny 
błąd, lekceważąc wpływy maksy ma listów, lud rosyj 
ski nie żądał bowiem pokoju odrębnego, tylko ogól­
nego. Tego samego żąda lord Lansdowne.

Dep. Renaudel żąda w „Humanite“ natychmia­
stowego ogłoszenia celów wojennych koalicyi, gdyż 
w- przeciw nym razie powstaćby musiały'wątpliwości 
co do słuszności sprawy koalicyi.

Rumuńscy żołnierze idą za przykładem rosyjskich.
Angielscy robotnicy a pokój.

Według piotrogrodzkiej „Prawdy”, dcputacyc żoł­
nierskie rumuńskiego wojska wręczyły rumuńskiej 
głównej kwaterze swoją deklaracyę w  kwestyi po­
koju i rozejm u broni,

W styczniu przyszłego roku odbędzie się w Not­
tingham wielka konferency-a angielskiej partyi ro­
botniczej, która, prócz zajęcia się sprawami organi- 
zacyjnemi, ustali stanowisko angielskiej kiasy ro­
botniczej wobec kwestyi pokojowej. Wielka część 
zapowiedzianych rezolucyi wypowiada się za poko­
jem porozumienia, 4G z nich domaga się, aby konfe­
rencya oświadczyła, że nadszedł czas do rokowań 
pokojowych; dwie z nich żądają przedstawicielstwa 
klasy robotniczej wszystkich państw prowadzących 
wojnę na konferencyi pokojowej.

List Lansdowne‘a o pokoju o opinia angielska.
Berlin, 5 grudnia.

Parlamentarni sprawozdawcy „Baiiy News" j „Da­
ily Mail“ piszą, że znany list lorda Lansticv/ne‘a, żą 
dający sprecyzowania umiarkowanych postulatów 
pokojowych, stanowił w czwartek główny przzdraiot 
rozmów w kuloarach Izby gmin. List ten uważają 
powszechnie za wydarzenie polityczne pierwszej kia 
sy. Sprawozdawca „Daily News" podaje, żs Uczni 
posłowie, wyznający tet.den ye e?”t ; >*istysr?* i 
wielu konserwatystów, którychby nikt nie posądził 
o takie zapatrywania, wyraziło przekonanie (mima 
£s zajęli wobec iistu przeciwne stanowiska), źa list 
ten odpowiada faktem T odzwiereiadla przekonania 
wielkiej części cpinii publicznej. Jeden z członków 
izby wyraził się, ża list, który niewątpliwie oddaj* 
zapatrywania znacznej części narodu angicłsk.ego, 
nadaje angielskiej polityce wojennej całkiem nową 
oryentacyę. Równisż członkowie stronnictwa robo- 

J iisiczttfo zgadzają się z listem.
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Niemiecka książnica narodowa w Gocie, która by­
ła największym zbiorem dziel o kulturze niemiec­
kiej, własność Związku niemieckiego, padła ofiarą 
pożaru. Szkoda po największej części nie da się po­
wetować.

Olbrzymi przewrót agrarny 
w Rosyi.

Rozdział ziem i; dekret Lenina.
Odebranie dóbr ziemskich bez odszkodowania. — 
Ostateczną decyzyę poweźmie konstytuanta. — Tym 
czasem zarządzają ziemią rady włościańskie. — U- 
państwowienie skarbów ziemi. — Prywatne posia­
danie ziemi zniesieni raz na zawsze. — Los inwen­

tarza. — Narodowy fundusz ziemi.
„Iwiestja" zamieszczają dekret Lenina o rozdziale 

ziemi.
Posiadanie dóbr zostaje natychmiast zniesione bez 

wszelkiego odszkodowania.
Ziemią wiaścicieli dóbr, wszystklemi posiadłością 

mi koronnemi, klasztornemi i  kościelnemi z całym 
żywym i martwym inwentarzem, budynkami i wszy- 
stkiemi przyuależytościami rozporządzają komitety 
ziemskie i  rady chłopskie okręgowe aż do zebrania 
się konstytuującego zgromadzenia.

Kwestya ziemi w caiyin swytn rozmiarze może 
być rozwiązaną tylko przez konstytuantę. Najspra­
wiedliwsze rozwiązanie kwestyi ziemi w ten sposób 
się przedstawia:

1. Prawo prywatnego posiadania ziemi zostaje na 
zawsze zniesione; ziemi nie wolno ani sprzedawać, 
ani kupować, ani dzierżawić, ani też zastawiać, lub 
w jakikoiwitk inny sposób wywłaszczać. Cala zie­
mia, tj. państwowe, koronne i gabinetowe posiadło­
ści, dalej dobra klasztorne i kościelne, majoraty, do 
bra prywatne, gminne, chłopskie itd. zostaje bez­
płatnie wywłaszczona i zamieniona na ogólną wła­
sność chłopską i pozostawioną do użytku pracują­
cych na wsi. Tym, którzy wskutek tego przewTotu 
ponieśli majątkową stratę, przyznaje się prawo po­
bierania zapomóg publicznych, jednakże tylko przez 
tak długi okres czasu, dopóki się do nowych warun­
ków nie zastosują.

2. Wszystkie skarby ziemi, jak: kruszce, olej ziem­
n y , węgiel, sól i td., ponadto lasy i wody, które 
posiadają dla państwa ogólne znaczenie, przechodzą 
wyłącznie na użytek państwa. Wszystkie tnale rze­
ką jeziora i lasy przechodzą na użytek gritin, pod 
warunkiem, żo będą zarządzane przez miejscowy sa­
morząd,

3. Ziemie o wysokiej kulturze gospodarczej, jak: 
ogrody, plantacje, szkółki drzewne, cieplarnie i td. 
nie podlegają podziałowi i będą użyte do celów na­
ukowych i przejdą ua własność państwa lub gmin, 
zależnie od wielkości. Zagrody chłopskie, małe go­
spodarstwa miejskie i wiejskie z ogródkami i ogro­
dami warzywnymi pozostają własnością dotychcza­
sowych posiadaczy, przyczem wielkość ziemi i wy­
sokość danin za używanie jej będzie na drodze usta 
w od a w c z ej u r eg u lo wan e.

4. Stadniny, rządowe i prywatne hodowle bydła 
l drobiu i t. d. zostaną skonfiskowane, przechodzą 
na własność całego narodu i zużytkowanie ich po­
zostawia się wyłącznie państwu, lub gminom, za­
leżnie od wielkości i znaczenia.

5. Cały żywy i martwy inwentarz gospodarczy 
skonfiskowanych ziem przechodzi na własność uzy, 
kową państwa lub gmin, zależnie od wielkości zna­
czenia. Konfiskata inwentarza nie dotyka właścicie­
la mniejszej posiadłości.

6. Prawo używania ziemi otrzymują ci wszyscy o- 
bywatele państwa rosyjskiego, bez różnicy płci, któ­
rzy chcą sami ziemię uprawiać przy pomocy rodzi­
ny lub jako stowarzyszenia. Prawo to trwa jednak 
tak długo, jak długo potralią ziemię uprawiać sa­
mi. Wynajmowanie sii robotniczych jest niedopusz­
czalne. Gospodarze wiejscy, którzy wskutek staro­
ści lub niezdolności do pracy na zawsze utracili mo­
żność osobistego uprawiania ziemi, tracą również 
prawo użytkowania jej, otrzymują jednakże od pań­
stwa zabezpieczenie w formie pensyi.

7. Używanie ziemi musi być jednakie, tzn., że zie­
mię rozdziela się między pracujących na roli w za­
stosowaniu do miejscowych warunków, do normy 
pracy i używania.

Sposób używania ziemi musi być zupełnie wolny 
według pojedynczych zagród, dóbr chłopskich, w 
formie gminnego posiadania lub na podstawie współ 
dzielczości, zależnie od ustanowień pojedynczych 
gmin.

8. Cała ziemia po wywłaszczeniu zostaje połączona
w fundusz ziemi cpłego narodu. Rozdziałem między 
robotników rolnych zarządza samorząd miejscowy l 
centralny, zacząwszy od demokratycznie zorganizo­
wanych gmin wiejskich i miejskich, a skończywszy 
na centralnych władzach powiatowych.

Fundusz ziemi podlega pery-dyczme nowym po­
działom, zależnie od przyrostu ludności i wzrostu 
produktywności i kultury gospodarstw rolnych.

i ,N  A  P  P  Z  O D "

Przy zmianie granic musi pozostać plorwmtny za­
czątek podziału nienaruszony, Orgańizacyę przesie­
dlenia i przydziału inwentarza musi wziąć na sie­
bie państwo. Przesiedlenie będzie miało miejsce w 
następującym porządku: Najpierw bezziemni chło­
pi, następnie złą sławę mający członkowie gmin 1 
dezerterzy i td., a ostatecznie przez las wyznaczeni 
lub na podstawie układu.

Ziemie chłopów i kozaków, znajdujące się w po­
siadaniu gmin (w przeciwieństwie do ziem Samo­
dzielnych chłopów i td.) nie będą skonfiskowane.

Obrady Koła Dolskiego.
Sprawozdanie tow. Daszyńskiego. — Wniosek tow.

Moraczewskiego.
Wczoraj po południu odbyło się posiedzenie Koła 

polskiego. Obradom przewodniczył wiceprezes Da­
szyński. W posiedzeniu wzięli także udział członko­
wie izby panów. Przedmiotem obrad było stanowi­
sko delegatów polskich w delegacyach.

Posłowie Gross, Steinhaus i Steslowicz otrzymali 
upoważnienie interweniowania u rządu w sprawie 
przedłużenia moratoryum na dalszych sześć mie­
sięcy.

Po przejściu do porządku dziennego zdał 
poseł Daszyński sprawę z przebiegu obrad w de- 
iegacyach, poczem Koło ustaliło zasadę solidarnego 
występowania polskich członków dcłegcoyj. Pos. Ua 
szyński omawiał następnie podjęte przez delegatów 
polskich u ministra spraw zagranicznych hr. Czer­
nina kroki, a między innemi, by do komisyi roku­
jącej o zawieszenia broni, delegowano oficera Pola­
ka, pewłóre, aby Polska była reprezentowana na 
kongresie pokojowym.

Nad sprawozdaniem posła Daszyńskiego wywią­
zała się obszerna dyskusya.

Na*wieczornem posiedzeniu zabrał glos pos. Mo- 
raczewski, który między innemi oświadczył, 
jak dzienniki donoszą: Bo rewizyi programu z 28 
maja niema powodu. Rozpatrywanie projektowa­
nych w Berlinie zamierzeń uważa mówca za przed­
wczesne, błędno i szkodliwe. Zamierzenia te są zre­
sztą zupełnie nieznane. Niewiadomo też, jaki stopień 
niepodległości Polska ma otrzymać i w jakich gra­
nicach ma być zjednoczona. Moment obecny, w któ­
rym położenie polityczne Polski z każdym dniem 
staje się coraz lepszem, nie pozwala nam już teraz 
na ustalenie granic. Uecyzya zresztą co do wszyst­
kich projektów zależeć będzie od konstytuanty w 
Warszawie, a Polacy w Austryi, stanowiący 20 proc. 
narodu polskiego, nie mają prawa wyprzedzać osta­
tecznych decyzyj, ani też wdązać konstytuanty.

Dalej omawiał pos. Moraczewski stanowisko Pola 
ków w Austryi od roku 18G8, tudzież stanowisko 
Austryi wobec Polski i Galicyi w czasie wojny.

Mówca zgłosił w końcu następujący wniosek:
Delegaci polscy podkreślić mają w delegacyach 

trwanie w całej pełni przy programie z 28 maja, 
niewypowńedzenie się co do zamierzeń załatwienia 
sprawy polskiej, nie chcąc przesądzać uchwał kon­
stytuanty polskiej. Imieniem Polaków w monarchii 
należy wyrazić wolę przynależności do przyszłego 
państwa polskiego. Wyrazić też należy żądanie Jak- 
cajrychlejszego zawarcia pokoju.

Dalszy ciąg posiedzenia dzisiaj.

Z  Izby posłów*
Na wczorajszem posiedzeniu Izby w dalszym cią­

gu drugiego czytania przedlożeń ugodowych poseł 
Renner oświadczył, że socyalni demokraci nie wie­
rzą, by obecny rząd chciał ugodę tak zmienić, jakby 
to odpowiadało potrzebom gospodarczym Austryi, 
dlatego nie można dopuścić do tego, by te traktaty 
stąly się podstawą rokowań z zagranicą.

P. Stransky broni dążeń czeskich i słowiańskich i 
oświadcza, że prawo narodu czeskiego do suweren­
nej państwowości jest co najmniej równorzędne z 
prawem państwowem węgierskiem. Nie można się 
dziwić, że Czesi dążą do oswobodzenia ostatecznego 
Słowaków z niewoli węgierskiej.

P. Aogermann omawia sprawę waluty i wywodzi, 
że gdyby Austrya miaia własne złoto, to mogłaby 
utrzymać walutę złota, aie skoro go nie ma, byłoby 
lepiej przejść od waluty złotej do waluty gwaran­
cyjnej.

Po przemowach kilku jeszcze posłów posiedzenie 
zamknięto. Następne dzisiaj.

S p r a w y  p a r ty jn e ,
Zgromadzenie publiczne w Prądniku Czerwonym

odbędzie się w domu tow. Michała Sierdzińskiego 
przy ul. Warszawskiej I. 35 w niedzielę, dnia 9 bin. 
o g. 3 po południu zporządkiemdzionnyrn:

1. Sprawozdanie poselskie tow. Klemensiewicza.
2. Sprawy gminne.

Z y c i e  w  S t a n i s ł a w o w i e ,
Powszechne przygnębienie; niema ani chleba 

ani mąki...
Stanisławów przez lata wojny zmienił Się o- 

gromnie, nietylko dlatego, że częściowe leży w 
gruzach. Ale staliśmy się miastem kosmopolity 
cznem. Ulice petne wojsk austryackich, węgier­
skich i niemieckich, policya, straż pożarna też 
obca, węgierska lub niemiecka, afisze kin, przed 
stawień, koncertów, ogłoszenia urzędowe w ję­
zyku polskim, ruskim i niemieckim, a ten ostał 
ni przeważa. W kawiarni prawie tytko język 
niemiecki: w restaurucyaeh, na koncertach, przedsta 
wieniach, w domach prywatnych; to rząd bukowiń­
ski, to jakaś pozakrajowa urzędniczka, to znowu ja­
kiś inny „Abteilung“.

A przy tem wszystkiem ludność tutejsza przybita 
jest coraz okropniejszą nędzą życia, która ją spe­
cyalnie lak strasznie dotyka. Zrywa się ta ludność 
czasem do życia narodowego, kulturalnego, a jednak 
wszystko utyka, bo obok przemęczenia pracą biuro­
wą czy zawodową, wysuwa się na wierzch poczucie 
beznadziejności. Bo czyż stosunki takie, — konsta­
tuje korespondent „Kur. Lw.“ — w których od dwóch 
tygodni nie otrzymuje ludność ani mąki ani chleba, 
tylko tę odrobinę cukru ,•— mogą wywołać w du­
szach najsilniejszych nawet coś więcej prócz przy- 
gnębionia i ospałości. A równa nędza panuje i na 
innych polach. Masła nie dostanie już nawet i za 
40 K kilogram, słonina i smalec, to artykuły, o któ­
rych się mówi, że kiedyś byty. Na targu dwie, trzy 
kobiety wiejskie, bo nie mają co przynieść, bo wszy­
stko wykupią u nich za naftę, tytoń i cukier szczę­
śliwsi od nas obcokrajowcy...

A przy tem coraz zimniej, węgła nłema ani drze­
wa. Wprawdzie widzimy na najrozmaitszych pla­
cach całe składy, aie to nie dla nas, a u kupców 
50 kg. węgla kosztuje dziś 40 K. Szkoły wszystkie 
dotąd nie są opalane, ani zapasów opału nie mają. 
Czyż można zatem mówić o nauce?
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Miftuiunia rozpoczyna 
rautowania.

W iedeń, 5 grudnfa. 
Urzędowo donoszę, dnia 5 grudnia:

Mtf U w - -  -t-Ji, kc* v «  , **, « ;
Rokowania u marszałka polnego ks. Leopolda naw ar 
skiego trwają dalej.

Naczelny wódz wojsk rosyjskich t rumuńskich, 
stojących między Dniestrem a Morzem Czarnem, 
przybył wczoraj po południu do gen. pułkownika 
arc. Józeia i do gen. marszałka polnego Mackensena 
z propozycyą rozpoczęcia rokowań w sprawie rozej- 
mu broni. Nasi dowódcy wojskowi udzielili przychrl 
nej odpowiedzi.

Delegacya udają się na miejsce układów
Vt<as.a teren wojny:

Na płaskowyżu Siedmiu Gmin wzięły wojska mar 
szalka Conrada kilka pczycyi górskich,

o-l/ generalnego.

KKOMKA.
Czy będzie jutro Chleb? Wczoraj wydano pieka­

rzom dla. mieszkańców śródmieścia irzy wagony uią 
ai, z której wypieczony chleb został wydany za wto­
rek i ua dzien dzisiejszy. Co do wydawania chleba 
ws czwartek i w dniach dalszych uarazie me n-e 
można powiedzieć, gdyż zależuem jest to od dalszych 
transportów mąki dla Krakowa.

Jest to stan rzeczy wprost nie do wytrzymania. 
Baz na tydzień lub dwa ludność otrzymuje cnieb — 
za dwa dni. Kiedyż wreszcie czynniki miejskie w 
wraku wie naprawuę zaprowadzą jakiś porządek?

A nadewszystko: co będzie z niezrealizowanymi 
odcinkami chlebowymi?

Czy głodna ludność łub dzieci, idące do szkoły 
bez śniadania, mają podarować ten clileb — na­
miestnictwu lub magistratowi? Czy.też może magi­
strat będzie robił z czasem ua tein „oszczędności"? 
wilio czy piekarze, jeśii otrzymają mąkę za niezre­
alizowane odcinki, będą robili spekulacje z mąką?

Otóż magistrat winien nietylko z calą energią po­
starać się o mąkę za niezrealizowane karty, iees 
także odpowiednio dopilnować piekarzy i ogłosić 
ludności, kiedy może otrzymać chleb za te karty.

Miejska Rada gospodarcza wspólnie z miejską ko 
mhsyą aprowizacyjna odbędzie posiedzenie w piątek 
o g. 5 po południu.

Rozdawnictwo cukru. Jak się dowiadujemy, po na 
dejściu zapasów cukru za październik do Krakowa, 
zamierza prezydyum miasta wydać dodatkowo zre­
dukowane 25 dekagrainów cukru na cs -.ę za mie­
siąc listopad, albowie prawnie redukeya cukru mia­
ła rozpocząć się dopiero w listopadzie, ludność zaś 
otrzymuje ten artykuł z dołu, czyli, że w Krakowie 
o miesiąc wcześniej odebrano każdej osobie 25 de- 
kagramów cukru.
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Expose hr. Czernina.
Sprawa Po’ska. —  „Gcbudowa psńslwa polskiego maże postępować tyl!(o stopniowo 
i krok za krokiem". —  Rosya rewolucyjna: CzAÓrporozunlen.e nigdy n,e GiiGiaio wywie­
rać wpływu na wewnętrzne stosunki w Kbsyi. —  Pokuj: „Za najważniejszy cal uważam 
doprowadzić monarch ę do poko.u". —  „Nie zmierzamy do żadnych wymuszonych na­

bytków, óo żadnych gospodarczych pogwałceń".

W komisyi dla spraw zagranicznych delegacyi wę 
gierskiej wygłosił minister spraw zagranicznych hr. 
Czernin obszerne eupote, w którem oświadczył:

Sądzę, że zgodzicie się, panowie, ze mną, gdy 
wypowiem zaufanie, że przymierza z Tureyą i Bulga 
ryą trwać będą dalej także i po wojnie, i że wynikną 
stąd obfite korzyści dia wszystkich, w przymierzu 
uczestniczących.

U d z ia ł W ło c h  w  w o jn ie .
Przeszedłszy ,utJ pou.yiu  przyiam cza monar­

chii inówi. hr. Czernin szeroko o państwie wło­
skiem —  przyczem powiedział: Rozlegle
2.) — if&SZ&ly suozi a 1JLci W iitiS*-/ w ki
kacli jako cenny zastaw na czas rokowań poko­
jowych. '

Grccya ą wojna.
Współczucie wszystkich rzeczywiście cywllizuwa- 

nych łudzi zwraca się ku Grecyi, której przed tryba 
naiem sądu historyi nie będzie można dowieść ża­
dna] winy.

W  Albanii.
W Albanii, która z wyjątkiem tylko części południo 
wej jest obsadzona, staramy się w konsckwentnem 
kontynuowaniu naszej polityki ożywić uczucie 
współprzynależności narodowej i przywrócić >pod­
stawy samorządu i kulturalnego postępu kraju.

P rzy w ró c e n ie  p a ń s tw o w ośc i K ró le s tw a  
P iń sk iego .

Sukcesy mocarstw centralnych na fron­
cie rosyjskim , które doprowadziły do ob­
sadzenia ooszarów polsjuch, nad którem i 
w ta dala hosya, um oziiw i.y mocarstwom  
centralnym  tieayzyę o znaczeniu hisforyez- 
nem: Odbudowania Królestwa Polskiego.
Uwolnione od ucisku rosyjskiego i Po­
wołane do własnego źyiaa ł.a-.isi»»t.wti- 
go, będzie miało Królestwo Polskie, ja ­
ko wysunięta naprzód placówka zacho­
dniej kultury, wielką misyę do spełnie­
nia.

Podczas trwania Wojny i wobec bli­
skości ironiu nieprzyjacielskiego, może 
odbudowa państwa polskiego postępo­
wać tylko stopniowo i krok za kro­
kiem .
Ks.atiOwianie prow izorycznej Bady Stanu 
jakoteż zarządzenia celem wystaw ienia 
a rm ii polskiej, a dalej utworzenie w ypo­
sażonej daleko siąkającą w iadzą Rady 
regencyjnej, której pierwsze prace zanurza

ją do utworzenia polskiego ministerstwa, 
byiy to
stanowcze kroki na tej drodze, po któ­
rych odpowiednio do rozwoju nastąpią 
dalsze.
Aktem, z 5 listopada 1916 w  w ie lk im  stylu i 
rie sam o lu b n ym  i  zb u d ow a n ym i na n im  
statutam i usnoju z la  września 1916 mo­
carstwa centralne spełniły życzenie od 
dziesiątek lat drzem iące w duszy ludu 
polskiego i  od chw ili uwolnienia z pod pa- 
nawania rosyjskiego walczące o spełnie­
nie.

Podczas gdy Inne mocarstwa czyniły narodo­
wi polskiemu ciągle tylko obietnice, po któ­
rych nigdy nie następowało ich wypełnienie, 
Austro-Węgry i Niemcy w miejsce słów wsta­
wiły czyny: uwolnienie rosyjskiej Polski icli 
zwycięską bronią i przywrócenie państwowo­
ści królestwa polskiego.

Gdy po zawarciu pokoju odpadną 
przeszkody, które dziś jeszcze stoją na 
drodze wprowadzeniu w czyn pe n n jej 
samodzielności, wtenczas Polska bę- 
tkie mogła sama rozstrzygnąć o swej 
państwowej przyszłości.

W jakim kierunku v. •. a i p swych skłonno, 
ści i interesów będzie ona grawitować, nie wy­
da się sani wątpliwemu

Rewolucye w  RosyŁ
przewrocie — mówił hr. Czernin jaki na­

si- :
już choćby z tego powodu wydać ostatecznego są­

du, ponieważ zdaje się, iż wydarzenia tamtejsze nła 
doszły jeszcze do definitywnego załatwienia. W każ­
dym razie jest pewnem, że z upadkiem starego rzą­
du padły także filary podstawowe dawnej impe- 
ryaiistyczńej i panslawistyc/nej polityki.

R ó w n ie ż  n is u lega  w ą tp liw o śc i, że  ko 
ła  R o s ji ,  sk łan ia ją ce  s ię  do pokoju, re ­
p rezen tu ją  p rze w a ża ją cą  większość ro­
sy jsk iego  n arod u  .

i że ostatnio prze-orsuwały one swój głos przeciw 
tej mme,szóści, która w łączności z mocarstwami 
koalicyi życzy sobie dalszego ciągu wojny i spodzie­
wa się go jeszcze wymusić.

Jaki dalszy rozwój wezmą sprawy w Rosyi, natu­
ralnie me mo6ę jeszcze p >epow tdzieć, jednak <i- 
ważam za rzecz ważną podnieść następujące fakty: 
Aóslro-U ęgry i ich sprzymierzeńcy w przeciwień­
stwie do mocarstw koalicyi nie próbowały nigdjr, ba 
nawet nigdy nie myślały o tem, aby wywierać 
wpływ na ukształtowanie się wewnętrznych stosun­
ków w Rosyi.

Mocarstwa czwórprzymierza były zawsze 
golowe i są jeszcze dzisiaj z każdocześnie bę 
dącym u władzy rządem rosyjskim, zaró­
wno jak z wszystkimi innymi nieprzyjaciół­
mi, wdać się w rokowania.

Jest nas/em szczerem życzeniem przywró­
cić dawny przyjazno-sąsiedzki stosunek do 
narodów Rosyi i utrzymywać z nimi na przy 
szieść przyjaźnią ożywione stosunki wza­
jemne.

Nowe uregulowanie stosunku do Niemiec.
W  przeciwieństwie do pomysłu przyszłe] 

wojny gospodarczej, my, przez to nswe ure­
gulowanie naszego stosunku do Niemiec, 
zmierzamy tylko do wzmocnienia naszeao 
własnego gospodarstwa społecznego.

Cele wojenne Austr o-Węgier,
Dla nas jesa omcua wojna — obronną,

Jest w ięc przeto naszyta celem, zawrzeć pokój, 
ua poustawia ktorego wolność, samodzielność i 
t&rytoryalny stan posiadania AusirO-W ęgier zo­
stałyby za cno w ano i  nienaruszone. N ie zm ierza­
m y do żadnych wymuszonych nabytków do ża­
dnych gospodarczych pogwałceń, jednak żąda­
my skutecznych gwarancyi dla naszego wolne­
go i  niezamąconcgo rozwoju  w  przysz ości. Tę 
pewność mogłyby nam dać wyposażone w pe­
wne gwaraneye umowy o stopniowym równocze 
snem i wzajemnem ograniczeniu zbrojeń i o 
wolności pełnego morza przy równoęzesnem 
wprowadzeniu obligatoryjnego sądu rozjem ­
czego.

Jesteśmy w ięc gotow i zawrzeć z naszymi prze 
ciw n ijiam i ogólny spraw iedliwy i honorowy po­
kój, ■ litery zapewnia tery toria ln ą  integralność 
monarchii, je j przyszły w o ln y rozwói na nolu 
politycznym i  aesnodarczem.

Rokowania z Posyj*.
Z Rosyą, która od kwietnia b. r. oświad

czyła gotowość zawarcia pokoju bez te- 
rytoryalnych i gospodarczych pogwał­
ceń, a której dzisiejszy rząd ten pro­
gram znów podjął, zamierzamy wdro­
żyć rokowania na tej podstawie.

Czy resizita państw mepizyjacreiśAtcn przyłą­
czy się do wniosku rosyjskiego, aby w danej 
chwili na tej podstawie wdać się w rokowania 
pokojowe, tego nie można powiedzieć. Nie mo­
gę więc dzisiaj coś bliższego o ‘-.'rn powiedzieć, 
o iie, pokój właśnie przezi>nint3 naszkicowany, 
tm że być urzeczywistniony w odm ‘smniu do 
tych państw. Muszę jednak oświadczy’ , że nie 
mogę naszych bezinteresownych celów wojen­
nych wobec wyznanych otwarcie życzeń anes* 
syjnysh, r.szty naszych mc. > «jac ió ł ustalić 
jednostronnie na całą przyszłość.

Za najważniejszy mój Cel uważam doprowa­
dzić monarchię ausirowęgierską najszybciej do 
pokoju, który przy s.rzężeniu bronionych przez 
nas praw j przy zabezpieczeniu naszej przysz­
łości przyniósłby narodom trwałe pojednanre.

Żywię nadzieję, że osiągniemy pokój na dro­
dze porozumienia. W przeciwnym razie wymu­
simy go, o czem jestem silnie przekonany.

Zapytanie dra Ellsnbogtma.
W komisyi delegacyi austryackiej dla spraw za­

granicznych po wygłoszeniu espose przez łir. Czer­
nina, zapyta! doi. soc. Kltenbogen: „Czy obrady de­
legacyi mają być przerwane na wypadek, gdyby mi­
nister z powodu rokowań pokojowych musiał być 
nieobecnym?"

Hr. Czernin odpowiedział: „Dziś stoimy na począt 
ku lokowali w sprawie zawieszenia broni z Rosyi. 
Te rokowania przeważnie, jeżeli nie prawie wyłącz­
nie, prowadzone są przez koła wojskowe. Jest nas_ejm 
życzeniem, by do tych rokowań o zawieszenie brcnl 
możliwie szybko nawiązać rokowania pokojowa. Je­
żeli się to stanie, to koniecznym będzie mój współ 
udział w tych rokowaniach i mój odjazd.

Dalsze rewtlacye TrosHesjo.
Sprawa włoska. — Jak Trockij wszedł w posiadani® 

aktów?
„Prawda" w sćryi dalszych publikacyptajnych u- 

ttlów — przytacza i traktat, zawarty przez Anglię, 
Franc yę oraz Rosyą z Wiochami, przyczem w za mian 
za przystąpienie W loch do koalicyi obiecano tymże:

Włochy otrzymają udział w kontrybucyi wojen­
nej.

Dalej w razie rozszerzenia posiadłości kolonial­
nych Francyi i Angti w Afryce kosztem Niemiec, 
Francya i Anglia uznają prawo Włoch do domaga­
nia się rekompensaty w formie rozszerzenia posra. 
dłości włoskich na Erytrei w kraju Somali, Libii, 
jakotoż w obszarach graniczących z koloniami iran. 
cuskiemi i angielskiemi. Francya, Anglia i Rosya o- 
bowiązują się poprzeć Włochy, aby nie dopuścić sto­
licy apostolskiej do uczynienia jakichkolwiek kro-

tljT UaśJL* ka*Ut £««... 4* - %J u  v-- j, w. Jtllj U . V-.-i W lA-
nia kwestyi będących w zw ązku z obecn wojną.

Jut z wybuchem wmjny robiono starania, by 
Wiochy oderwać od Uójprzymieiza, lecz bezskute 
cznie. W lutym 1915 rozpoczęty się formalne per­
traktacye, które jednak doznały komplikacyi z po­
woda usiłowań ks. Buelowa, by rząd wiedeński na­
kłonić do ustępstw, z drugiej zaś strony z powedn 
stanowiska Francyi i Rosyi, które uważały żądania 
Włoch za przesadzone, w szczególności Francya od­
nośnie do wybrzeża południowo-wsch. Adryatyku, 
Rosya zaś odnośnie do tychże terytoryów połuocno- 
wscbodnich.

Rosyjskie ministerstwo spraw zagranicznych 
podtrzymywało interesa Słowian południowych i 
domagało się dia Serbii dostępu do morza.

NA krótko przed podpisaniem konferencyi w Lon­
dynie udało sę nakłonić Włochy do pewnych u- 
stępstw na rzesz Serbii i Czarnogóry.

Jak widzimy, Wiochom obiecywano — prócz kon­
trybucyi — zwiększenie obszaru kolonialnego w 
Afryce, oraz po przetargach bliżej tu nieokreślone 
korzyści nad morzem adryatyckiem.

Obecnie wiata w zwycięstwo i w owe korzyści tak 
się skurczył* we Włoszech, iż minister skarbu Nitti 
w rozmowie z tedakioretn „Corriere della Sera" wy­
raźnie podniósł, że W łocliy już wielkich marzeń wy 
/były się; ro więcej, uprzedzając zarzut, że nie­
opatrzną bylj zatem ich polityka rzucenia się w wir 
wojny, i to po stronie koalicyi, Uómaczy, iż Wiochy 
działały pod przymusem okoliczności, ponieważ nie 
mogły- obejść się bez dowozu surowców i środków 
żywności, które mogła Lin zabepieczyć tylko koali­
cya.

Ustęp o wyrzeczeniu się wielkich nadziei tak 
brzmi ił w ustach Nittiego:

„Wiochy nie mają dzisiaj ani terytoryalnych asp! 
racyj, ani snćw o pulędze, które nie dadzą się pogo­
dzić z rzeczywistością.

Stanowisk i Włoch nie będzie zatem w żadnym ra­
zie stanowjio przeszkody dla zawarcia pekoju."

Jeżeli w tym tonie mówi dzisiaj minister włoski, 
to, niewątpliwie, czuje on, jak osłabły hasła wojen­
ne w kraju, a Wzmogły się prądy przeciwne, jak ru­
nęła wiara w pomyślny dla v\iocłi wynik starć zbrój 
nich. /firazem naje tc pole do przypuszczeń, że Wio 
chy, nie będące „przeszkodą dla zawarcia pokoju", 
mogą nalegać na koalicyę w kierunku przynaglają­
cym dn rokowań pokojowych.

Ciekawy opis, jak Trockij wszedł w posiadanie taj 
nych archiwów dyplomatycznych, podaje korespon­
dent sztokholmski „Vossjsche ż!g.“ T. Bohrmann.

Powtarzamy go na odpowiedzialność rzeczonego 
dziennika:

15 lirtop. udał s:« Trockij do ministerstwa spraw 
zagranicznych, gdzie jednak nie zastał r.epelnie per 
eonału urzędniczego; biura były pozamykane. We­
zwał on wszystkich urzędników listownie, aby na­
zajutrz się zjawili. O zapowiedzianej godzinie przy 
był Troekij w asystencyi prof. uniwersytetu Poiiwa- 
nowa, który miał posegregować akty. Zastali około

Subskrybujcie VII. pożyczkę wojenna!
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30 wyższych urzędników ministerstwa z wicemi- 
nistreni Pictrajew em na czele.

Ten oświadczył, oraz podał do protokołu, że nikt 
z urzędujących nie odmawia wydania aktów mini­
sterstwa. Klucze od szaf W'ydal kierownik jednego z 
departamentów, Dohrowólskij, podając do proto­

kołu, że czyni to dobrowolnie, nie skutkiem gróźb. 
Zarazem zakomunikowano cdbioretm tzw. klucza do 
odczytywania szyfrowanych depesz.

Akty, wydane za okres od połowy 1914 r. do ostat­
nich czasów, sortuje spccyalna komisya, urzędująca 
w klasztorze Smolnym pod kierunkiem Trockiego 1 
1‘oliwauowa.

Komunikat niemiecki.
Berlin, 5 grudnia. 

Urzędowo donoszą dnia 4 grudnia:
Zachodni teren wojny:

Grupa wojsk ks. Ruprechta:Na wybrzeżu Han 
dryjskiem od południa wzmógł się ojjioń między 
Poetiiapeiie a Ghełuvait i stał się bardzo gwał­
townym. Wielu lalami ruszyła angielska ple- 
choia do ataku na północ o d  Ghelavclt w o g i e ń ,  
lecz kcmratak odrzucił ją. W północnych od­
cinkach pola bitwy pod Cambrai działalność 
armatnia między Suchy a Bo arion chwilami się 
ożywiała. Mniejsze walki przofipalowe miaiy 
przebieg skuteczny. W południowych cdeinkach 
za dnia między Marconing a gościńcem prowa­
dzącym od Feronne do Ćambrai trwały bardzo 
gwałtowne walki lokalne. Nasze wojska nie zmor 
dowanie nacierając granatami ręcznymi i ba- 
gnet2i>i wydarły Anglikom wytrwale bronione 
kawałki rowów. Nadaremnie próbował nieprzy­
jaciel odebrać je. Wojska bedeńskie zdobyły 
wieś La Vacqueris i utrzymały ją przeciw kil­
kakrotnym angielskim kontratakom. Wzięli­
śmy przeszła 508 jeńców. 

Grupa wojsk następcy tronu: Pod Ailetłe i 
po obu brzegach Mozy była żywa dziaialnoć wy­
wiadowcza i niekiedy budził się ogień.

Wioski teren wojny:
Przy przeźroczystym powlctrzn działalność 

.„rtyleryi w niektórych odcinkach była żywszą, 
niż w poprzednich dniach.

Pierwszy generalny kwatermistrz: Ludendorfi.

Kupuję i
s p r z e d a j ę

zlało, srebra, brylanty, 
perły i wszelką biżuteryę 
nową i antyczną, zegary, 
zegarki oraz sztuczne ze-
toyl płacę najwyższe ceny.

Józef Cyankiewioz
Zakład zegmistrawski i jubilerski 

Kraków.', Sławkowska 24

Szy ld
drewniany

do sprzedania.
Wiadomość w biurze 

ogłoszeń Stattera, ulica 
Grodzka 13.

K O R K I
płacę za cale nieuszkodzone 
używane korki flaszko we ko­
ron 35 za klg., za cale kor­
ki nieuszkodzone z szampana 
K 1'20 za sztukę i nabywam 
każdą ilość za pobraniem.

A .  K o h n
P r a g ,  K a rc ł in en th 3 !/4 9S .

Zajęcia biurowego
na 2 godziny dz ennśe 
(wieczorne) poszukuje 
panna z długoletnią 

praktykę biurową.
Zgłoszenia pod „Praca® 
ptzyjmuje Biuro ogło­
szeń St itera, Kraków, 

Grodzka 13.

SlsiillilSIsiSIlBlSI

8  H A L E R Z Y
(za kartkę ko­
respondencyj­
ną) kosztuj e 
tyiko mój głó­
wny katalog, 
który na żąda­
nie darmo wy­
syła:

Pierwsza Fabryka zegarów 
JA N  K O N R A D

c. I k. nadworny dostawca 
Bill* kr. 1357. (Czachy). 

Niklowe lub stalowe An­
ker zegarki K 16'— 18’—, 
20'—. Zegarki wojenne Ra­
dium niklowe lub stalowe 
K 18'—, 22 —, 26'—. biało 
metalowy (glorya srebro) 
podwójnie kryty anker 
remont, zegarek K 28'—, 
30'—, Goldynowy anker 
remont, zegarek podwój­
nie kryty K 36'—, 38'—. 
brebrae Rosk. ank. rem. 
zeg. K 40'—, 50'—, tiO'—. 
Budziki i zegary ścienne 
w wielkim wyborze. 3-le- 
tnia gwarancja. Wysyłka 
za pobraniem lub zwrot 

pieniędzy.

Z r ó i e y c l i  stron.
i  wagony pęcaku dla najuboższej ludności. Na

prośbę deputacyi grona kobiet, przedstawicielek naj 
biedniejszych warstw ludności miejskiej, kierownik 
Kraj. Urzędu gosp. gen. tir. Lanie za u zarządził, 
by z istniejących zapasów wydano bezw locznie na 
cele wyżywienia najuboższej ludności cztery wago­
ny pęcaku.

Ponieważ nie nadeszły jeszcze zapasy mąki, wy­
starczające na zapewnienie normalnych racyi chle­
ba dla całego miasta, polecił szef Kraj. Urzędu gosp., 
by przedewszystkiem wypiekały chleb piekarnie, po 
łożone w dzielnicach, w których zapotrzebowanie 
jest najsilniejsze.

Sprzedaż nnity. Zarząd miasta otrzymał dodatko­
wo na grudzień trzy cysterny nafty (30.000 litrów). 
Gospodarstwa domowe wobec tego otrzymają po 
trzy, a zakłady przemysłowe po pięć litrów nafty 
za grudzień.

Rozdział skór. W Izbio handlowej rozpoczęło się
dzisiaj rozdawnictwo skór dla majstrów szewskich 
w Krakowie w ilości 3.500 kilogramów, w tem 270 
kilogramów wierzchów, mianowicie juchtu cielę­
cego i krowiego.

Kontrola cen po kawiarniach i rcstauracyach. 
Dyrekeya policyi zarządziła w tych dniach kontrolę 
cen po kawiarniach i cukierniach. Między iunemi 
stwierd/iłu komisya, że w cukierni Michalika pobie­
ra się za ciastko miniaturowych rozmiarów 80 hal., 
a za orzechowy makaronik wielkości korony 30 hal. 
Przeciw właścicielowi cukierni wdrożono karne do­
chodzeni. Sprawę oddano c. k. Prokuratoryi.

Hyeny uprowizacyjne. Policya aresztowała dwóch 
pośredników prywatnych St. Gardowskiego i Wyso­
kińskiego, którzy oliarowali tutejszym piekarzom 
mąkę z młynów galicyjskich w cenie 8K 90 h — 
9 K 20 b za 1 kg. Sprawa będzie oddana prokura­
toryi państwa.

Poranek Bcthoycmowski odbędzie się w sobo­
tę 8 b. m. o godz. 11 przed poi. w Kollegi<um wy­
kładów naukowych (Rynek gł. A-B 1. 39). O go­
dzinie 7 wieczór tegoż dnia odbędzie się wieczór 
Bethovenows>ki część II.

Premiera sztuki L. Wiesenberga „Sądny dzień", 
która miała być wystawiona w Teatrze Ludowym 
11 b. m., została przełożona na 13 b. m.

Uwadze c. k. Policyi polecamy lokal przy ul. Ra­
kowickiej 1. 1, gdzie jakaś oszustka założyła biuro 
kaba iarskie.

Ustęp ten przez pomyłkę opuszczony został ze 
wstępu naszej wczorajszej notatki o oszustce-kaba- 
larce.

Nieograniczone przyjmowanie pakietów do Wie­
dnia zostało znowu dopuszczone.

Ulgi dla polskich robotników w Niemczech. Jak *
miarodajnej strony dowiaduje się „Beri. Tageb!.", 
zostaną w Niemczech 'przy generalnych komendach 
utworzone stale miejsca dla opieki i przedstawiciel­
stwa polskich robotników. Także przy urżędzie wo­
jennym'stosownie do potrzeby funkeyonować będą 
kornisyo, do których należeć będą polscy mężowie 
zaufania, których zadailiem będzie objeżdżać po­
szczególne okręgi. Przyzna się także ułatwienia 

w sprawach urlopów dla robotników, również wpro 
wadzone zostaną według możliwości ulgi, dotyczące 
postępowania przy policyjnem meldowaniu się pol­
skich robotników.

Napad policyi na telefonistki w Budapeszcie. W 
budapeszteńskiej centrali telefonicznej dopuściła się 
policya brutalnego napadu na telefonistki, przy któ 
rym około 30 kobiet zostało ciężko poranionych. 
Wielka liczba żandarmów i agentów policyjnych 
wtargnęła do gmachu i rzuciła się na bezbronne 
pracownice, wymierzając wśród dzikich okrzyków i 
przezwisk razy pięściami i nogami. Nawet jeden 
radca policyjny brat czynny udział w maltretowa­
niu kobiet. Jedna z manipulantek otrzymała taki 
cios w brzuch, że grozi jej utrata życia.

Dzienniki jako przyczynę tego napadu podają 
fakt, że telefonistki obwieściły, iż na znak demon­
stracji przejściowo na dwie godziny przed połudn. 
wstrzymają się od pracy. Kierownik centrali telefo­
nicznej, Klar, wezwał wobec tego policyę i zamiar- 
moryś, klora dopuściła się wyżej opisanych aktów 
bezprawia.

W śŁoilegiujn wykładów naukowych (Ry­
nek, A —B 39):

Środa: red. dr Ant. Beaupro „Początki romanty­
zmu w Anglii" (Byron).

Czwartek: prof. Ger. Feliński „Seminaryum Wy­
spiańskiego". — Red. Czapiński „Powiastki filozo­
ficzne i dyalogi Vollaira“.

Knaa Utirajfcia (ul. św. Annv 2).
Czwartek: picf. Lubieński „Opera renesansu {* 

ilustracją muzyczną). ,

Browar krakowski
poszukuj© za ra z  
egzam inowanego

P A L A C Z A .
Wiadomość u!. Lubicz 17.1

Kilka zdetnych samodziel­
nych sił krawieckich mę­
skich i żeńskich poszu 

kuje się.
Zgłoszenia osob ste przyj­

muje Pralnia „WISŁA “, Pod­
górze, Nadwiślańska 10.
« e * o e e • • • » • » • • « « » •

Woźnego
przyjmie e. k. ausir. wojsk. 
Fundusz wdów i sierót, Kra­

ków, ul. Wolska 19. 
Zgłaszać się można w godzi­

nami oj 8—1.
® o m a m o # a es ® ® ® ® ®

CHŁOPCA
do posyłek przyjmie c. k. 
austryacki wojskowy fun­
dusz wdów i sierót, Kra­

ków, ul. Wolska 19. 
Zgłaszat sit można w godz nsch od 8—l.

ELE K TR O W N IA  
MIEJSKA

poszukuje pierwszorzęd­
nych czeladników szew­
skich do robót szytych i 
kołkowanych.. Zgłoszenia: 

ulica Dajwór 27.

P o s łu g a c sk ii
poszukuje wypożyczalnia 
książek J. Gumplowicza, pl. 

WW. Świętych 8.

k aż  le go  czasu  p o szu ku je  
się  ty lk o  w s ta ry m  K r a ­
kow ie . Z g ło sz e n ia  pod  
„ S ta r y  K r a k ó w "  p rz y j­
m uje  B iu ro  F. Stattera, 

ul. G ro d z k a  13.

Buki@ w  
Ż o ł ę d z i e
G łóg
L i ś c i e  j e ż y n y
świeżo zerwane i suszone ku­
puje w każdej ilości, płacąc 

kor. P— za klg.

M. JU N G Ę ,
Karlsbad-Bahnhof 

Stop&sje t&kZQ Karki!

Slepijn ę  jmftii.

Dem 1 0 0  koron
za ['wyszukanie mieszkania, 
składającego się z 2—3 pokoi 
z kuchnią z nowoczesnem u- 
rząd/.eniem, tylko w starym 
Krakowie, od t grudnia lub 
t5 grudnia, ewent. od 1 sty­
cznia 1918. Zgłoszenia pod 
,,k iron 100“ przyjmuje Bmro 
K. Stattera. ul. Grodzka 13.

JU Z  W YSZED Ł!

W Administracyi „Naprzodu"
ć o  n a b y c ia

W Ł O S Y
wyozesnne i obcięte kupuje 
i przyjmuje do wyrobu war­
koczy jak również do farbo­

wania \
Zygmunt Lamsnstiorf

fryzyer
Kraków, ul. Slawkowka 11.

e c s i ę g a r m a
P o l s k a

w Krakowie, Sławkowska 3,
dostarcza wszelkich, gdzie­
kolwiek wydanych książek, 
map, nut, plakiet, pamiątek, 
żurnali i czasopism z mo­

żliwą szybkością.

Dobra i małe folwarki, ka­
mienice, lasy, kopalnie i 
terena naftowo, udziały 
naftowa brutto i netto, 
najkorzystniej można ku­
pić lub sprzedać przez Kon- 
ces. Biuro pośrednictwa

Dia iaaa SziBujlstizgs
ws Lwowie, pl. Bernardyński L 11.

C e n s  2 - 2 0  k o r .  

t y lk o  z a  g o t ó w k ę  lu b  z a  z a l i c z k ą .  

Pdrto przesyłki poleconej 45 bal.

W h m w f W W W ł f f

Bar Narodowy
p l .  M a r y a e k i  3

poleca swą restauracją i bufet, śniadania, obiady 
i kolacye. du y wybór wędlin wiejskich czysto 
wieprzowych. — Ceny przystępne. — Wina 
austryackie i węgieiskie, czerwone i biaie. Her­

bata. Piwo beczkowe.

Chłopca starszego
n a  s t a ł ą  p o s a d ą

p rzy jm ie  z a ra z  R e d a k c y a  „ P R A W A  
L U D L f“, K ra k ó w ,  D u n a .e w s k ie g o  5,

ip o jg  Si| m m

d o  n i c o w a n i a  
i p r a s o w a n i a

5, II. 5.

KINO „OPIEKA", Zielona 17. Od wtorku, dnia 4 
do czwartku, dn. 0 grudnia wyświetla Kino „Opieka" 
piorwszorzędny program sezonu zimowego

tajemnicze po w itan ie ,
wstrząsający dramat lotnika w 4 częściach z prolo­
giem. Ponadto arcyzabawna komedya w 3 częściach 
„SZEWC MILION ŁiREM11, zdjęcia z natury i naj­
nowsze zdjęcia wojenne. Muzyka wojskowa. Cały 
dochód przeznaczony na inwalidów wojennych.
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